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CENA PRENUMERATY:
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Z dostawą do domu kor. 7*5© 
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CENY OGŁOSZEŃ:
' Ogłoszenia za wiersz nonp. 40 h.' 

Nadesłane za wiersz uonp. 2 K, 
Drobne ogłoszenia 15 h. za wyraz, 

tłustym drukiem podwójnie.
Adres Betiakcyi I Administracyi. 
LwSw, ul. Sykstaiska I. 21.
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Ukraina I Polska.
Qd czterech miesięcy żyjemy na froncie w a lk i 

dwóch tworzących się państw. W a lk i, zdaniem 
naszem, zupełnie niepotrzebnej, bo jedna i  d ru ­
ga strona zdaje się być zgodną w  tein, że kon­
gres pokojowy ustali granicę. W a lka  in im o to 
trw a , przybiera na zaciekłości i  końca je j dotąd, 
m im o oczekiwania ludności, nie widać.

Żę pretensye polskie do ziem, o które  w  tej 
c h w iji toczy się w a lka są słuszne, w  społe­
czeństwie polskiem  nie ma dwóch zdań. Wszyst­
kie odcienie m yś li politycznej polskiej wypo­
wiedziały. się w  dej sprawie zupełnie jasno. Nie 
ebe^my przgz to  powiedzieć, że ukra ińskie  prę- 
tensye do tych  ziem nie mają uzasadnienia, 
owszem argum enty wysuwane z tam tej strony 
trop  tu  bojowego uznajemy i staramy się zro­
zumieć. W  tej sytuacyi jednak musi przyjść 
ktoś trzeci, bezstronny, k tó ry  spór powinien 
rp /-strzygiiąć. . c

jMamy jednak wrażenie, że sytuacya, w  ja ­
k i ck oba wojnę prowadzące państwa się znajdu­
ją , jest tego rodzaju, źe nasuwają się w ą tp li­
wości, czy m am y tu  do czynienia z. w alką dwóch 
państwowości, czy też ty lk o  upór, dyktow any 
.nienawiścią do wszystkiego eo polskie.

Państwo polskie czyni poważne postępy w 
swej konsolidacyi, na całym  jego obszarze p :- 
liu je  spokój i  wytężona praca organizacyjna. 
W W arszawie pracuje Sejm nad wykończeniem 
organizacyjnej budowy państwa. T y lko  na gra- 
iiw u c ii Polski przeprowadzane są operacye w oj 
skowe, mające na celu zabezpieczenie granic.

. Z drugiej s lrony staje Ukraina, które j sto­
lic  i  jest K ijów, opanowany dziś przez żyw io ły  
l/olszewickie, n iew ątp liw ie  wrogie państwowości 
ukra ińsk ie j. I m am y do czynienia ze zjawiskiem 
w dziejach państw i  narodów niebywałein.

U kra ińcy, k tórzy nie m ie li dość s iły , aby 
bron ić stolicy własnego państwa, po je j stracie 
nie gzy n ią  w ys iłków , aby ją  odbić, ale właśnie 
teraz prowadzą krwawe w a lk i o zdobycie 
Lwowa.

Nasuwa się przeto pytanie, czy U kra ińcy K i­
jów , czy też Lw ów  uważają za ośrodek swej 
my śii państwowej. Fakta ze strony ukraińskie j 
świadczą, że po litycy  ukraińscy po stracie K ijo ­
wa i  prawie całej U kra iny  rosyjskiej całą treść 
in \ś ł i  ukra ińskie j skup ili około Lwowa i wscho­
dniej Galicyi. M ielibyśm y do czynienia z rezyg­
na c ją  z, obszarów przez św iat cały za ukra iń  
s,kie uznanych, z rezygnacyą, naszem zdaniem, 
z < środka te ry to ria lnego  ukraińskie j m yśli pań­
stwowej.

Jeżeli to posunięcie polityczne po stronie u- 
kra ińskie j istotn ie nastąpiło, to, nie zawahamy 
się stwierdzić, że by łoby to bankructwem  idei 
ukra ińskie j.

Byłoby stwierdzeniem, że od la t podsycana 
nienawiść do wszystkiego co polskie jest s iln ie j­
szą od i ł  państwo wotwńrczych >v tym  narodzie.

Pa: ty  a nasza i polska klasa pracująca zaw­
sze z całą sympatyą odnosiła się do niepodle­
głościowych dążności ludu ukraińskiego. Obe­
cnie jednak drogi p o lity k i ukra ińskie j, jako  
dyktowane wyłącznie, szowinizmem i n ienaw i­
ścią, uważa za wkroczenie na lin ią  najm nie j­
szego oporu, z dążeniem do niepodległego bytu  
państwowego nie mające n ic  wspólnego.

Konwent seniorów oddaje napowrót
władzo Józefowi£Piłsudsltienin.

Warszawa. 20 lutego. (Pat.). Na wczorajszem 
posiedzeniu konw ent seniorów p rzy ją ł tekst u, 
chw ały, k tó ra  ma być powziętą na  plenarnem 
posiedzeniu Sejmu.
""""TTiSejm 
czenie

przyjmuje doiwiadomości ośroiad- 
józefa Piłsudskiego, że składa w  ręce 

Sejmu urząd nączelpika państwa, oraz wyraża 
mu podziękowanie za pełne trudów  sprawowa­
nie urzędu w  służbie ojczyzny,

“2. aź do ustav/owego uchwalenia tej części 
konstytucyi, k tó ra  określi zasadnicze przepisy 
o organizacyi naczelnych władz w państwie 
polskiem, Sejm powierza dalsze sprawowanie 
urzędu naczelnika państwa Józefowi Piłsuds­
kiemu na następujących zasadach:

1. W ładzą suwerenną i ustawodawczą w 
państwie połskiem  jest Sejm ustawodawczy. 
Ustawy ogłasza marszałek Sejmu z kontrasy- 
gnaturą prezydenta m in is trów  i odnośnego m i­
n is tra  fachowego.

2. Naczelnik państwa jest przedstawicielem

państwa i najwyższym wykonawcą uchwał 
Sejmu w  sprawach cyw ilnych  i wojskowych."

3. Naczelnik państwa powołuje rząd w peł­
nym  składzie na podstawie porozumienia z 
Sejmem.

4. Naczelnik państwa oraz rząd są odpowie­
dz ia ln i przed Sejmćrń za sprawowanie swego 
urzędu. . ;i. • .

5. A k ty  państwowe naczelnika państwa w y­
magają podpisu odnośnego, m in is tra .

Porządek dzienny czwartkowego posiedzenia 
Sejmu.

Porządek dzienny dzisiejszego posiedzenia 
sejmowego jest następujący :

Dekiaraeya naczelnika państwa. 2 . Sprawo­
zdanie prezydenta m in is trów . 3. Sprawozdanie 
m in is tra  skarbu. 4. W ybory  kom isyi p ra w n e j 
aprowizacyjnej, skarbowej, budżetowej, przemy­
słowej, handlowej, oświatowej petycyjnej, regu­
lam inowej, nietykalności poselskiej, odbudowy 
kra ją , 5. Wyb.ory kwestorów.

Wojsko polskie zajęło Białystok.
Bolszewicy stracili Hnionopol.

J)okoła wojny .polskiej,

Na L itw ę  i Białorusi : 
tiSojska polskie wkroczyły do Białegostoku.

Po zaciętej walce z bolszewikam i zajęto Anto- 
nopol (35 km  na wschód od Korynia, na lin ii

kolejowej Brześć L itew ski— Pińsk).
W Galicyi wschodniej atakowali Rusini bez­

skutecznie Belzec. Również bez sku tku  zostały 
ponowne próby przerwania l in i i  kolejowej m ię­
dzy Sądową W isznią a Mościskami.

•iii

Żywność z limeryki
dla Śląska, Częstochowy i Lwowa,

Kraków. 212 lutego. W czoraj sygnalizowano 
m inisteryum  aprowizacyi o nadejść,iu do M ła­
w y pociągu z transportem  żywnościowym, wy­
ładow anym  z okrętu w Gdańsku. Pociąg ten 
przyszedł w  składzie 40 wagonów mąki.

W edług in fo rm acy i m inisterstwa aprowiza­

cyi, zawinęło dotąd 6 okrętów, o pojemności 
400 wagonów, czyli ogółem 2 400 wagonów 
mąki, ryżu, tłuszczów, mleka skondensowanego
i fasoli. Żywność przeznaczona jest dla Śląska, 
Częstochowy i  bwowa. Dalsze transporty w  
drodze.

związek narodów.
Rzym. 21. lutego. „Messagero“ donosi, że 

Komisyą, m ianowana przez Rząd w celu rozpa­
tryw an ia  spraw Związku narodów, podzieliła
się na dwa obozy: jeden z n ich chcia łby w i­
dzieć w związku narodów jedynie instytucyę 
prawną, któ raby łagodziła i załatw iała k o n flik ­
ty  pomiędzy państwam i; drugi natomiast idzie 
znacznie dalej i  chcia łby wytworzyć łączniki
polityczne, ekonomiczne i prawne, któreby
przeszkadzały powstawaniu możliwości konflik­
tu. Komisya wypracowała trzy pro jekty. Jeden 
odpowiada pierwszemu ppjęęiu, drugi jest po­
średni, a trzeci opiera się na o w e j' drugiej ob­
szerniejszej koncepcyi. Ten trzeci projekt, jako 
najpełniejszy, ma stanowić podstawę dyskusyi.

Przewiduje on przedewszystkiem organ cen­
tra lny , niejako radę państw poszczególnych. 
Od tej rady zawisłe będą trzy  kom isye: komi­
sya ekonomiczna, komisya pracy i komisya 
wojskowa, prócz których m ogłyby być u tw o­
rzone jeszcze inne komisye. Komisya ekono­
m iczna zajmowałaby się między innem i takid - 
m i sprawami, ja k  rozdział surowców, żywności, 
cła, kredyty etc. Komisya pracy przygotowa­
łaby . propozycye eo do obrony robotników 
i rozwiązania międzynarod. problematów pracy.

Prócz (ego przewidziane są iiine  organy,, ja k  
n. p. kóhfererióya prawa ■ międżynarodowego 
i stała komisya śledcza i pojednawcza, wre­
szcie m iędzynarodowy trybuna ł.

W

>
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F a ł s z e r z e  b a e łm o t 6 m .
Łódź. ‘20 lutego. Na stacyi R udki aresztowa­

no pomocnika zawiadowcy stacyi Jaskólskiego 
i  handlarza Nowaka, jako  fałszerzy banknotów 
50«markowycli. Znaleziono przy nich ćwierć 
m iliona  fałszywych marek.

H  a j s l o  n ie e le c f c l e .
Genewa. 20 lutego. (Pat.). „Corierre della 

Sera" donosi z Paryża, że na konferencyi po­
kojowej panuje zgodność co do tego, iż Niem­
cy, że względu na stosunki wewnętrzne, po­
winno. posiadać wojsko, a to li liczba jego nie 
pow inna być ta k  w ie lka, aby ono mogło za­
grażać Polsce. \

L n d e n d o r f  h i s t o r y k i e m .
Sztokholm. 18. lutego. (Pat.). „Telegraph 

U n ion " donosi, że b y ły  generał budendor? 
wraca w  przyszłym tygodn iu  do Niemiec, aże­
b y  wydać swoją historyę w o jny świadowej. 
Dzieło to  liczy 600 stron i jest ty lk o  rzeczowo 
pisane. ,

K ron ika  polityczna.
Międzynarodowa komisya socyalistyezma po- 

|edzie do Rosy i. Międzynarodowy kongres gocya- 
iiistyczny w ys ła ł do Rosyi komisyę, celem zba­
dania tamtejszych stosunków. W  skład k o m is ji 
wchodzą: F ryde ryk  Adler z W iednia, Kąutsky 
z Niemiec, Louguet z Francy i, Macdoland i 
Buston z A ng lii, Buchinger z Węgier, Tanuso 
z A rgentyny, nadto delegaci z F in la n d y i i W łoch. 
Term inu  wyjazdu, kom isyi jeszcze nie ozna­
czono.

Zwycięstwo socyałistów w Niem. Austryi. W yn ik
w yborów  do Rady narodowej niemiecko-austry- 
ackicj jest następujący : 74 soeyalistów-demo- 
fkratdw, 59 chrześcijańskich demokratów, 21 nie­
m ieckich libera łów , 1 żyd nacyonolista, 1 Czech. 
L iczba w ybranych członków Rady narodowej 
ima być uzupełnioną przez m ianowanie repre­
zentantów okupowanych obszarów przez nie­
przyjaciela, a więc czesko-niemieckich, niemiecko- 
m orawskich i  południowego Tyro lu .

3  Przem yśla.
Przemyśl, 17. lutego.

Życie party jne , ożywione od czasu z wy cięż­
kich. w yborów  do Konsty tuan ty  naszej, konso­
lidu je  się coraz bardziej. Organizacya za orga­
n iza c ją  się wskrzesza. Odbywają się liczne 
'^gromadzenia po lityczne i  zawodowe, zgroma­
dzenia pub liczne zaś przewyższają swoim  ogro­
mem najświetniejsze wspom nienia z przeszłości 
naszego życia.

Sara. fakt, że Przemyśl-m iasto w  d n iu  w y­
borów7 stw ierdziło  swój bezsprzecznie secyąii 
styczny charakter (na naszą listę padło 2 razy

ty le  głosów, ile  na wszystkie inne lis ty  razem), 
stanowi potężny bodziec i  zachętę do pracy. 
Z politycznym , opozycyjnym charakterem m ia­
sta liczą się też w ładze— i przeciwnicy. W  ra ­
dzie miejskiej m am y 14 miejsc, w  nowo u tw o­
rzyć się mającej radzie przybocznej dla ko m i­
sarza rządowrego 6 miejsc g łów nych i 2 zastęp­
ców. Nasi tow7. zasiadają i  kon tro lu ją  urząd ży­
wnościow y; w yw ie ra li też w ie lk i w p ływ  w P o l­
skiej Radzie Narodowej, która  obecnie się l ik w i­
duje, a która przez trzy  miesiące by ła  rzeczy­
wiście jedynem rządzącym organem w  mieście.

Ta przewaga socjalistów7 w  każdej dziedzi­
n ie  życia miejscowego znajduje swrój odpowie­
dn i wyraz na szpaltach tutejszego antysemicko- 
endcekicgo dzienniczka („Z iem ia przemyska").

Wegetuje on ze szczucia na socja lis tów  
i żydów, m im o, że tym  ostatn im  ma bardzo 
wiele do zawdzięczenia, podobnie, ja k  pewnym 
paskarzom, którzy ten dziennik częstemi wstzy- 
kn ięc iam i finausowemi — n iby  kam forą — 
utrzym ują przy życiu.

Prasa loka lna  jest bardzo zróżniczkowana 
i różnojęzykowa. Pismo opozycyjne „Mowy gios 
przemyski" (soc., wychodzi 2 razy na tydzień), 
„Ruryer Poniedziałowy4 (niezależny), „U kra iń - 
sk ij H ołos", wreszcie „D er Premysler J id *. Rei.

3  sali sgdowej.
Wesoła r ozprawa.

Dnia 21 bm. stanęła przed sądem Marya 
Lew icka false Solecka, oskarżona o oszustwo. 
A k t oskarżenia powiada, że Lew icka w  sierpniu 
1917 r., czując się chorą, zawezwała księdza, 
Stanisława Szpytkowskiego, wraz zc świadkami, 
w  celu spisania testamentu. Zataiwszy zupełnie 
swe ubóstwo, podała się za bardzo bogatą i  w 
ostatniej swej w o li uczyn iła  różne fałszywe za- 
pisy. Ks. Szpytkowskiemu z gotów7k i, złożonej 
rzekomo w  banku orm ańskim , obiecała kupić 
kamienicę, gospodarzowi, S. Mosiakowi z Su­
chow oli, zapisała 12.000 koron  na przeróbkę 
domu. Ponadto wszystkim  obecnym czyniła na 
prawo i lewo cenne podarunk i ze swych rze­
czy, które m ia ły  być złożonemi w  magazynach 
kolejowych. Zeznania świadków iry tu ją  oskarżo­
ną a pobudzają do głośnego śmiechu całe au- 
dyto ryum  sali rozpraw7, bo wykazują naiwną 
łatwow ierność ks. Szpytkowskiego i  by łych 
świadków7 „testam entu" Lew ickie j. Oskarżona 
do w in y  się przyznaje. Sędziowie przysięgli po 
tw ie rd z ili pytanie co do oszustwa. T ryb u n a ł 
zasądził oskarżoną na 6 miesięcy ciężkiego wię­
zienia.

Rozprawie przewodniczył r. Robryński, oskar­
ża ł D r. VogeL b ro n ił s. tySitoszyński.

Echa inwazyi ukraińskiej. Sąd połowy skazał 
we czwartek Josela Pasternaka, fryzyera, i  jego 
pom ocnika Em anuela Perzyńskiego, obu na 3 
la ta  ciężkiego więzienia, za zbrodnię zdrady wo­
jennej, które j dopuścili się w7 pierwszych dniach 
listopada ub. r., wskazując Ukra ińcom  uk ryw a ­
jących  się legionistów7 poi., tudzież składy am u­
n icy jne  polskie.

w t n y  z d n ia ,
Lwów, d n ia ;22.1 lutego. 21

Hygiena w domach kolejowych.
iMlĆsżTkanĆygdomów kolejowych, przy u licy1 

Gródeckiej, po bezskutecznych zażaleniach i  u r- 
gensaeh Sv roku  zeszłym, aby adm in is trac ja  
domów zarządziła wywóz śmieci, obecnie pu­
blicznie Wzywają odnośne czynn ik i o załatw ie­
nie tej sprawy. Śmiecie z tych  domów zostało 
ostatni raz w lipcu 1918 uprzątnięte.

Doszło do tego, że w  podw7órzach, w k tó ­
rych  śm ie tn ik i stoją na środku, wskutek opie- 
szalstwa i  b raku  nadzoru, śmiecie kupam i co­
raz bliżej bram  się wrysypuje, tak, że wkrótce 
będzie można wygodnie przez okna śmiecie w y­
sypywać. Móźeby m iejskie władze sanitarne 
wrglądnęły w  tę spraw7ę, bo przy dobrej w ó li 
bardzo ła tw o  uprzątnąć, ty lk o  na tura ln ie  nie 
systemćm austryackiego b iurokra tyzm u. 'Czas 
najwyższy, gdyż słonko coraz bardziej poczyna 
operować i  okres epidem ii niedaleki.

Repertuar t&4tru miejskiego:
W  sobotę, 22. lutego o godz. 5 wiecz. „T ru ­

badurzy opera w  5 aktach Verd i’ego.
W  niedzielę, 23. lutego o 5 wiecz. „Yerbum  

nobiie", opera Moniuszki. „W ujaszek A lfonsa", 
komedya St. Dobrzańskiego. Wesele w7 Ojco- 
w ie“ , balet.

Linia telefoniczna międzymiastowa przerwana, 
wskutek czego nie otrzymaliśmy depesz telefo­
nicznych.

Z pobytu misy i koalicyjnej we Lwowie. Przez 
dzień wrczorajszy odby li członkowie m isyi sze­
reg narad i  k o n fe re n c ji./ Przedpołudniem kapt. 
sztabu generalnego Maule i  amerykański por. 
Foster zw iedzili w  towarzystwie podpor. Zale­
skiego północny odcinek fro n tu  lwowskiego.

W  godzinach popołudniowych członek m ir  
syi gen. Carton de W ia rd  zw iedził w  to  warzy-, 
stwie ppor. szpital na technice. Zatrzym ał się 
w salach przy rannych i  chorych żołnierzach 
i  oficerach, zapytując szczegółowo o  przebieg 
choroby i o w arunki, w ja k ich  zostali ranni. 
O dw iedził również salę z rannym i Ukraińcam i, 
rozmawiając z n im i. B y ł także na sali, gdzie 
leżał;/ ranne legionistki. Znalazł wszystko w na­
leżytym porządku i  w yraz ił uznanie zarządowi 
szpitalu.

Śp. Tadeusz Kaliszczak, podpor; W. p., do­
wódca Il-g ie j kom p. bata lionu radomskiego, 
złożonej z ochotn ików  z pod Częstochowy, Ko­
zienic, Opatowa i  t. d., ciężko ra n n y  17 b. m. 
„Na Polankach" pod Karaczynowem, w  grupie 
pu łków . Sikorskiego, zm arł 19 b. m. w  szpitalu 
na technice z odniesionych ran, po ope rac ji w 
20-tym  roku  życia. Bohaterski ten m łodzieniec 
jeszcze w roku  1914, jańo  uczeń V I-te j k lasy 
gim n. w Horodence, w stąp ił w  szeregi wscho­
dniego Legionu, a po jego rozw iązaniu prze­
szedł do Legionów polskich. O dbyw ał służbę

potrzebuje dziś OJCZYZNA dla]* utrwalenia swego zagrożonego bytu! . / .

Jedynie Polska Pożyczka Państwowa
uratuje od kląsk i niebezpieczeństw!

■ t e  U  ofiarności artec, l e c i  do poczucia shiwląifcn fcałdese Polaka zwraca slą Pańslwo Polskie,
żądając iiplsńm na POŻYCZKĘ#
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w  piechocie, następnie w  I-szym p u łku  a rt, i 
p u łk u  U łanów  Beliny, zawsze jako  żoł- 

Hiiera fron tow y. Aż do katastro fy legionowej w  
Sutym 1918 nie opuścił żołnierskiego posterunku.

-Odbył kam panię I-szej Brygady aż do końca, 
b i ł , się nad Styrem  i  Stóchodem. T y lko  wsku­
tek] tego, że b a w ił na urlopie, nie przeszedł z 
Hallerem  na tam tą stronę. Duchem b y ł jednak 
z Jego żołn ierzam i, nie u m ia ł się z tem kryć , 
co go narażało na prześladowanie. Obecnie p >  
śpiessył z Radomczykami, do k tó rych  całem 
sercem przystał, na od-iecz Lw ow a i  tu  z łożył 
swe m łode życie na ofiarę za te ideały, k tó rym  
od iSziecka b y ł w iernym .

Zm arły , ostatnio student po litechn ik i, b y ł 
synem p. M arcina Kaliszczaka, wiceprezydenta 
sądu polskiego w Radomiu. B rat jego, b y ły  
tołmierzr Legionów, następnie Michaelisa, Osiń­
skiego i  Muśnickiego, obecnie ad ju tan t tegoż 
ba ta lionu  radomskiego, s łużył dotąd na froncie 
lw ow skim .

. Pogrzeb odbędzie się w  niedzielę, 23. b._ m. 
z kap licy  Boim ów na cmentarz Łyczakowski

Ok oddania ostatniej posługi przy exhuma- 
c y j ® placu Bema i  złożenia na cmentarzu o- 
broneów Lw ow a zw łok  ś. p. W ładysław a Smu- 
śtka* byłego podoficera 11-tej kom pan ii 4 go pp. 
Legkanów Polskich, ozdobionego „Swastyką" 
Il-gw^ klasy, pierwszego poległego w  obronie 
Lw ow a „Czwartaka", zapraszają Reprezentacye 
W ładz wojskowych i  cyw ilnych , Delegacye Sto­
warzyszeń, Duchowieństwo, Młodzież szkolną i  
ogó ł Rodaków b y li czwartacy.

Obrzędy te odbędą się w  sobotę dn ia  22. 
Sutego 1919 r. o godz. 9-tej rano.

iffieess obawy „S łow a". W  numerze 51 z d.
21. M ego  „S łowa Polskiego" zamieszczonym 
został a r ty k u ł p. t . : „D w aj posłow ie1 jako  prze­
d ru k  z „Gazety W arszawskiej”  z dn ia  18. b. m., 
w k tó rym  to a rtyku le  końcowy ustęp b rz m i: 
Społeczeństwo polskie ma prawo domagać się 

stasbwcaego wyjaśnienia tej sprawy".
p„ S. W ańkow icz syn b y ł rzeczywiście atta­

che przy poselstwie tik ra ińsk iem  w  W iedn iu  do 
upadku hetmana, z k tó rą  to  chw ilą  podał się 
natychm iast do dym isyi. Pod k ierunk iem  bar. 
WassRki nie pracował, gdyż p. W asilko  po o- 
gtoezenm przez niego hetm ana za zdrajcą do 
poselstwa hetmańskiego dostępu nie m ia ł.

Przebywania p. S. W ańkowicza w  W iedn iu  
był©  S adzom  po lskim  znane i  wcale za groźne 
d la  *jiraw  polskich uważanem nie była.

W obec powyższego wyjaśnienia, które  z na- 
tOFy rzeczy nie może być obszernem, społeczeń­
stw© polskie żadnych oka w inieć nie powinno.

Wfdttość prasy. Poraź drug i w  paru osta­
tn ich  dniach został zawieszony ukra ińsk i 
„.Wpe-Fed" za przew inienia prasowe, któ rych  
n ik t ' rozum ny przewinieniem nazwać nie może. 
Pierwszy raz zawieszono to  pisino za a rty k u ł 
In fo rm acy jny  o bolszewiżmie, a rty ku ł, ja k  s ę 
p ó ź n ij  okazało, zupełnie n iew inny, ta k , że po­
zwolą®* pism u dalej wychodzić i  in k rym in ó : 
wany a rty k u ł wydrukować.

Oheeaie zawieszona je znowu za a rtyku ł, 
zajm ujący krytyczne stanowisko wobec koalicyi.

teśeie chodzi o koalicyę, to  napewno arty- 
.k til fśsw światowemu znaczeniu nie zaszko­
dzi;. Jeżeli zaś pobudki oburzonego patryotyzm u 
podyktow a ły  ten zakaz, to  czy nie należało so­
bie  ty<xyć, aby „W pered" kom prom itow ał 
Ukraim-oów wobec koa licy i?

Je-śłae i  drugie zawieszenie tego pisma może 
być tyHifee kom prom itacyą naszych władz, dla­
tego nakśa łob y  je  ja k  najwcześniej cofnąć.

L i f ty  z okupacyi ukraińskiej. Delegatki Czer­
wonego Erzyża, które w łaśnie w róc iły  z tamtej 
s trony fron tu , p rzyw ioz ły  cały stos lis tów  od 
jeńców ś osób internowanych. L is ty  te odbie­
rać m  .otaa w  Biurze prasowo-statystycznem 
W . P. l-m e p. od 23. bm . między godziną 
16— tS przedpołudniem  u ppor. Wolskiego. 
Celem u ła tw ien ia  czynności na bram ie kam ie­
n icy  «qj (n i. Fredy 1. 2) wywieszony będzie 
alfabetyczny spis adresatów, d la  k tó rych  p rzy ­

w ieziono lisy  z num eram i porządkowym i. In - 
reresowani zechcą, po w yleg itym ow aniu się, 
podać odnośnemu referentowi liczbę, zazna­
czoną przy ich  nazwisku, gdyż według tego 
spisu ponumerowano wszystkie listy..

Czy pomieszanie zmysłów? Doszły nas*słu­
chy, że w  okręgu V I. we Lwow ie pewna jedno­
stka zdobywa się na pom ysły „indyw idua ln ie  
narodowe". Oto n i m nie j n i więcej, ja k  ty lko  
czyni wśród tamtejszego obywatelstwa starania, 
by wypracowano m em oryał i  zażądano od 
w ładz szkolnych zamknięcia polskich szkół z 
przyczyn narodowych (?) Nie żartujemy i  pow­
tarzam y „... z przyczyn narodowych” , ten ktoś 
pozwala sobie na następujące tw ierdzenie „... i 
proszę was właśnie obowiązki narodowe każą 
nam  zamykać szkoły".

Nie w ątp im y, że zdrowy rozsądek i  uczciwie 
pojęte zagadnienia narodowe obywatelstwu VI. 
okręgu podyktu ją  wręcz przeciwne zdanie, m u­
sim y jednak zaznaczyć, że to lerowanie tak ie j 
jednostici i  ewentualne je j poparcie, nie ty lko  
skom prom itu je je j in ieyatorów , ale wyw oła bu­
rzę wśród myślącego społeczeństwa polskiego, 
które takie i  podobne im  program y w  puch 
rózbije.

Z łem u trzeba natychm iast zaradzić i  nie w i­
dzim y lepszej rady, ja k  owego „narodowego 
działacza" uw o ln ić  od „narodowej pracy" i  za­
m iast szkoły, zamknąć właśnie jego osobę aż 
do wyleczenia, czego m u  od siebie z serca ży­
czymy.

Rozdział mleka kondenzowanego. Odnośnie do 
wiadomości, podanej w  pismach wr sprawie 
rozdziału m leka kondenzowanego, przywiezio- 
ńego do Lw ow a przez amerykańską misyę ży­
wnościowy pod kie runkiem  kap. Nowaka, oznaj­
m ia  Lwow ska Delegacya K. B. K., że części 
m leka (55% ) d la  ludności chrześcijańskiej nie 
p rzy ją ł do rozdziału K om itet K. B. K., ty lk o  
źe rozdziałem tej części zajmie się Magistrat. 
W obec tego wszelkie zgłoszenia o to  m leko do 
K . B. K. są bezcelowe.

Zespół dramatyczny 3 p. Strzelców (przed­
tem 30 p.) urządza na dochód wdów i  sierót 
przedstawienie dnia 23. b. m. w  sali „Gwiazdy % 
u l. Franciszkańska 7. W  p rogram ie : „Małżeń­
stwo L o li" ,  komedya w 3. aktach IŁ  Zbierz- 
chowskiego. Początek o godz( 5. popoł.j

W sprawie braku Chleba. Jak się dowiaduje­
m y z miarodajnego źródła chw ilow y brak chle- 
ba zostanie już  usunięty, bo nadeszły już  w ię­
ksze transporty m ąki, wstrzymane przerwą w 
ruchu kolejowym . X

Skandaliczne porządki. Wczoraj w  sklepie 
m iejskim  przy u l. Pańskiej sprzedawano t. z. 
z iem niaki, albowiem by ła  to  w łaściw ie kupa 
bło ta . Na 3 kg. bowiem „ziem niaków ", które 
kosztowały 2 K. 50 h , odpadło 1 kg. błota. 
I  na ta k i „tow a r" publiczność czekała od 7-mej 
do 10-tej godziny.

Dobra wspólniczka, Filom ena Schuman, po 
rozw iązan iu  spółk i z p. Katarzyną W ., napadła 
je j sklep przy u l, Sykstuskiej pod 1. 14 i  w yb iła  
wagą okno wystawowe tudzież porozrzucała to ­
w ar, wyrządzając tem  poważną szkodę.

Złodzieje z nędzy. Trzech chłopaków w  wie­
ku  od 10 do 14 la t przytrzym ano w  c h w ili 
kradzieży w ik tu a łó w  z wystawy sklepu p. M aryi 
Majewskiej, przy u l Zyb lik iew icza pod 1. 7.

Kradzieże. Pani B. Muntzer, zamieszkałej 
przy u l. Jagiellońskie j pod 1. 16, skradziono z 
mieszkania w  dzień fu tro  i palto damskie war­
tości 10.000 koron.

Rewizye. W  mieszkaniu F. Toniaszewskiego, 
sanitaryusza w szpita lu powszechnym, zamie­
szkałego przy u l. Łyczakowskiej pod 1. 139, zna­
leziono 23 par spodni, 43 marynarek, 12 k u r­
tek, 4 kożuchy, 10 f i.  spirytusu i t. d. Toma­
szewski nie um ie w ytłum aczyć posiadania ich. 
Zachodzi podejrzenie, że stał się ich  właścicie­
lem  w  sposób nie bardzo czysty.

Nagła śmierć Osta Schulim , wróciwszy z

przechadzki do mieszkania przy u l. Źródlanej 
pod l.,3 0 , zm arł nagle. Lekarz dzielnicowy, 
Dr. Landau s tw ie rdz ił śmierć przez zatrucie. 
Z w ło k i odstawiono do kostn icy  m edycyny le­
karskiej.

Podziękowanie. W ezystkim , k tórzy po śm ier­
c i mego św. pamięci Męża pośpieszyli m i z po­
mocą i  słowam i pociechy, a w  szczególności 
pp. oficerom i  żołnierzom 4. p. 4. bat. art. poi., 
kolegom i  towarzyszom, Radzie Robotniczej i 
Straży Obywatelskiej, szczególnie pp. Laskow­
skiemu, D robutow i i  Kuryłow iczow i, przesyłam 
tą "drogą najserdeczniejsze wyrazy podziękowania.

ftflarya Żółkiewska 
wdowa z rodziną.

Prosimy o podanie wiadomości o ppor. Hen­
ry k u  U rbańskim , ostatnio przybywającym  w Ł a ­
pach ko ło  Białegostoku. W iadomość prosimy 
przesłać pod adresem: B iu ro  prasowe N .D .W .P . 
Fredry 1. 2, Lw ów . Gazety warszawskie prosimy 
a , przedrukowanie,

Seweryn Schiff z 2-go p u łku  u łanów  zaginął 
w  potyczce pod Sokalem dnia 23. stycznia b. r. 
K to m ia łby  jakąko lw iek  wiadomość o miejscu 
pobytu wyż. wymienionego, zechce za wynagro­
dzeniem podać do adm in istracyi „Dziennika 
Ludowego".

Sytuacya M jm t liii Zł. lutetu U li1
B iu ro . prasowe podaje:
Na połudn ie od B ra tkow ic wzajemny ogień 

a rty le ry i.
Zresztą n ic  by ło  ważniejszych zmian.

DANIEL GOLDIłlHN
zarządca drukarni

przeżywszy la t 35, zmarł w  dniu 8. listopada 1918 r.

1 Pogrzeb odbędzie się w niedzielę, dnia 23-go 
lutdgo 1919 r. o  godzinie 3-ciej popołudniu z hali 
cńletitarza żydowskiego.

Lwów, 21: lutego 1919.

N A D E S Ł A N E .
Za rubrykę tę redakeya nie odpowiada.

Fryzyer E. BRH1IN
prowadzi nadal

Zakład Fryzyerski
przy nllcy ZyMIklemkza 1. 4

poleca się łask . pamięci P. T. Gości i  znajomych.

Z  powodu od nas niezależnych, zapowiadamy świetny 
program, zostanie wyświetlony

od piątku 21 go lutego i w dnie następne:

Złote Bagno
dramat w 4 częściach,

warszawskiej fabryki filmów „Sfinks" z polskimi napisami 
z p Haliną Bruczówną i pp. węgrzynem i Januszą-Stępew- 

skim w rolach głównych. Nadto:

„Koma świat zawdzięcza wolaaść narodów 
:: i zwalczenie pruskiego a ilita ryzs i".::

Wspaniałe zdjęcie z natury z pola walk na froncie 
francuskim.

Teatr Stylowy „Chimera**
przy ni. Mademicitiel L 8,

Początek punktualnie o godz. wpół do 3-ciej popoł.

dHo fM m . f  §HP0LL0** Od soboty 22. lutego
Wsiania!* wuM ttant Klejnoty Senahii
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3 ebrania.
Nowa kooperatywa robotnicza Dnia 6. lutego 

b. r. odbyło się zgrom, robo tn ików  metalowych 
w sprawie założenia własnego konsumu.

Tow. Chrystowski w  referacie swoim przed­
staw ił zebranym ja k  doniosłe znaczenie dla ka­
żdego robotn ika teraz i n» przyszłość mają ko ­
operatywy spożywcze.

W  dyskusyi zabierali głos to w .: Radek,
Rogalski, Wereszczyński, Baran i in n i, uchwa­
lając następne konstytuujące zgrom, zwołać na
11. lutego b. r., na którem wybrano do zarzą­
du : tow. Radka Stanisława, Rogalskiego Zyg­
m unta, Świstania W łodzimierza.

Do Rady nadzorczej w y b ra n i: tow. Were­
szczyński Ludw ig  (przew.), Radoszewski Maryan, 
Majewski M ichał, K ila rsk i W ładysław  (sekr.), 
Pawlaczek Ignac. K ierow nikiem  konsumu w y­
brany tow. Radek.

Od 1. marca b. r. będzie można zakupywać 
w konsumię rob. m etalowych ul. Grodzickich 
1. 8. a rty ku ły  przydzielone z aprowizacyi m iej­
skiej, a od 22. b. m. tow ary przydzielone z 
K. B. K.

Ogłoszenia wojskowe.
Na fundusz wdów i  sierót po poległych obroń­

cach Lwowa złożyli za prolongatę przepustek 
pp. Bunda Maks z Jarosławia 25 k., B ick E m il 
z Przemyśla 5 k.

Dowództwo W. P. Wschód ogłasza : Za od­
dany karabin rosyjski, n iem iecki łu b  austry- 
ack i z bagnetem w  dobrym  stanie płacić 
się będzie pó 30 k., za karab in  zaś uszkodzony 
lub  bez bagnetu, albo zamku stosunkowo do 
zmniejszonej wartości mniej, potrącając za ba­
gnet z : pochwą 7 k. 50 h., ża zamek 15.; za 
skrzynię zawierającą 1000 ładunków  am unicyi 
p łacić się będzie do 50 k. Odbierać oraz w yp ła ­
cać powyższe premie będzie zbrojownia A rty le ry i 
W . P. we Lwowie, przy ul. Podwale 1. 13, k tóra  
zarazem będzie baczyć czy broń nie należy już 
do jednego z oddziałów W . P. i  nie zostaje 
oddaną 11 ty lko  celem uzyskania ogłoszone* 
nagrody.

Pakunek do odebrania w  Biurze prasowo- 
statystycznym we Lwowie, ul. F redry 2, II. p. 
lńa p. L u d w ik  Szul, podchorąży 30 pp. ło w ic k i 
U. batalion, 5. kornp. Z im na W ódka.

Listy do odebrania w Biurze praso wo- sia­
ty stycznem ul. F redry 2, II. p . : Zivnostenska 
Banka, ul. Jagiellońska (3 lis ty), S indrich  Adam, 
Skarbkowska 19, Spółka „Gaz ziem ny" Leona 
Sapiehy 5, O. P row incyał Zakonu OO. Dom i­
n ikanów, H alina Kowalska, Inż. E m il W ekluk, 
29. Listopada 69, Marya Naganowska, Snopkow- 
ska "29, W anda Misiągiewiez, Ochronek 4, E r i­
ka Redinger, Batorego 9. Ignacy Grudzich, Za- 
m arstynów, Wąska 23, W anda Wondrauszczok, 
Marka 18, A. Redinger, Batorego 9, Bank k ra ­
jow y, Em ila  Choińska, Sapińskiego 5, Ludw ik  
Szul, podcbor. 30. pp. ło w ic k i U. bat. 5. komp, 
Zimna W ódka (pakunek).

bieżący tydzień mąkę w  dostatecznej ilości, tak  
że wszystkie ka rtk i chlebowe oznaczone Nr. 4 
bedą pokryte. Ponieważ w ciągu jednego dnia 
cała zaległa ilość ckleba nie może b yć  wypie­
czoną, przeto przedłuża się ważność kart chle­
bowych Nr. 4 do poniedziałku dnia 24 lutego 
włącznie. Chleb na k a rtk i Nr. 4 sprzedawany 
będzie po cenie 2*40 kor. za bochenek, zaś na 
k a rtk i przyszłego tygodnia Nr. 1 po cenie 210 
kor. za bochenek. Wszystkie sklepy rejonowe, 
miejskie, konsumy i  zakłady sprzedawać będą 
w  tygodniu rozpoczynającym się dnia 23 lutego 
na k a rtk i mączne opiewające na tydzień od 23 
lutego do 1 marca kaszę, jęczmienną w iiośćiach 
po ćwierć kg. na kartkę po cenie 120 kor. za 
ćwierć kg. prócz kosztów opakowania. W zywa 
się wiec w łaścicie li sklepów rejonowych I., II. 
i  I I I .  dzielnicy, by zgłosili się w  poniedziałek, 
dnia 24 lutego, IV ., V. i  V I, dzielnicy we w to­
rek, dn ia  25 lutego, zarządców konsumów i  za 
k ładów  we środę dnia 27 lutego w  m iejskim  
Zakładzie aprow izacyjnym  po odbiór asygnat 
na kaszę jęczmienną. Prócz tego sprzedawać będą 
wszystkie sklepy m iejskie za ściągnięciem ka rt 
z lutego świece po pó ł kg. na rodzinę w cenie 
po 2 '50 kor. za pó ł kg.

Sprzedaż nafty. Zarząd miasta podaje do 
wiadomości, że przydzia ł na fty  dla miasta na 
miesiąc marzec rozpocznie się z dniem 24 lu ­
tego 1919 roku. — Zarząd miasta uzyskawszy 
większy kontyngent na fty  podwyższa do tych­
czasową racyę nafty d la  mieszkań o oświetle­
n iu  naftowem ja k  też d la  mieszkań, posiadają­
cych dotychczas oświetlenie elektrycznć.

Kupony zatem k a rt naftowych m ieszkanio­
wych z miesiąca inarca ja k  też przekazy wy­
dane dla mieszkań posiadających dotychczas 
oświetlenie elektryczne z miesiąca marca a opie­
wające na 2 l i t r y  miesięcznie realizowane będą 
w  podwójnej racyi t j. 4 l i t r y  na miesiąc ma­
rzec na jedną rodzinę, wyraźnie cztery litry . 
Kupony ka rt rękodzielniczych ja k  też ka rt na 
oświetlenie k la tek schodowych realizowane będą 
w  dotychczasowej racyi tj. na ka rty  rękodzieł 
nicze^wy dawać się będzie 4 l it ry ,  na ka rty  zaś 
na oświetlenie k latek schodowych 2 l i t r y  na 
kupon. — Cena nafty pozostaje w  dotychcza­
sowej wysokości tj. 1 IC 10 h za lit r ,  sprzedaż 
zaś tejże rozppeznie się we wszystkich rejono­
wych sklepach sprzedaży na fty  z dniem 24 lu ­
tego 4)19 tj. w  poniedziałek. Zakłady i Insty- 
tucye otrzym ują należne im  p r eltazy w do­
tychczasowym przydziale w X V II B. Departa­
mencie M agistratu u l. P iekarska 1. 11 w sobotę 
22 lutego 1919.

W szelkie reklamacye należy wnosić w  X V II 
B Departamencie Magtu u l.„ Piekarska 11, I. p.

IV  1 OGŁOSZENIA. |v

Ś W IE R Z B Y
w y s t ę p u j  ą c e  j a b  O k r o s t y  uB U  w a

M A Ś Ć  D r  H E L M E R IC H A
CENA: 3 Kor., 6 Kor. i 10 Kor.
MYDŁO DO T E G O : 3 Kor. i 6 Kor. 

fc i ą  ZIÓŁKA KREW CZYSZCZĄCE 2 Kor.
J E D Y N Y  S K Ł A . D  i  W Y K O f e

APTEKA II. mm. L i i .  PLAC G O L Iill l .
V DROBNE OGŁOSZENIA. V

rinciawnu na wszelkie prowianty p o s z u k u j Afd- 
U U b ld W U y  sleri pIac Bema 1. . j  109-1

M f l ł n r  dynamo na prąd stały 1 konia siły sprzeda 
lwi U t y  I za 300 koron Cwenarski, Lwów, ul. Ossoliń­
skich 1. 13. i -2

Kt l l f i i  h i a n h a r 7 V  na stał4 robotę potrżębtije <11111 KJlablldl&j cwenarski, Lwów, Ossoliń­
skich 13 oraz chłopaków do nauki blacharstwa z utrzy­
maniem przyjmie. - 166—2

n
H l o o h o r T a  automobilowego przyjmie .firmac"'jMoi 
D ld u l ld S  Ł d  tor*1, Kop -m ika 54.

"i p S i G l i m a t y k  * ^ węże 650X65 do motocyklu

Kalkus, Staszica 3.
w dobrvm stanie kupię. OEerty -.

7 n  k f l r t n f l P  lub ' nne prowianty dam 2 -Mzl# 
ŁmC i \ <1S t U I  iC  dębowe i rzeczy dziecinne, ...ewen­
tualnie sprzedam, ul. Jagiellońska l l a ; ' I .  p. ?ria: prawo.

• 4 0 3 - i

F r n n t n w u  P°kói umeblowany z elektryką zaraz 
l  i  U l i  t u  (j0 wynajęcia. Wiadomość : ul. Sodowa 
I. 6, 1. p.

Zarobek dla dzieci!
halerzy za sztukę. Katz, ul. Gródecka 43. 1Ó2—l

Dnmnnniiróui do drukarni potrzeba natychmiast; 
r U l I l U U l i l K J W  ,Q rafia“ , Chorążczyzny 27. . " *

iS n r a Q 7 a m V  naszych p - T. ubezpieczonych o h UgJI G d & e lliy  skawe uiszczenie zaległych rat pn 
miowych, w biurze naszem przy ul. Zimorowicza 5; parte 
pomiędzy 9—1 r!,?- * — ■ • » • ■ « «
przedpołudniem filia tow. M w i m  ,J
W p f l l P i  dam za b'ałą m4kę- Zgłoszenia pod ,Zą- 
■ miana* do administracyi „Dziennika; Ludo-

0  głoszenia jYiagistratu.

Karty chlebowe. Zarząd miasta podaje do 
* wiadomości, ż: ka rty  chlebowe na najbliższy 
okres tj. na ezis od 23 lutego do 22 marca hr. 
będą przygotowane w  biurach okręgowych do 
rozdawnictwa dla P. T. Mężów zaufani i w  nie­
dzielę rano.

Równocześnie uprasza P. T. Mężów zaufania 
o podjęcie w b iurach okręgowych Kart solnych 
dla człońków: konsumów z w yjątk iem  konsu- 
m u „M ag is tra t“ i „Magazyn ko le jow y“ .

Sprzedaż chieba, kaszy i świec. Zarząd m ia ­
sta podąje. do wiadomości, że -wszyscy, piekarze, 
wypiekający - ohleb m iejski, o trzym ali ju ż  na

JComunikatg.

Zobran:e ogólr.e biuralistiw kolsjowych odbędzie się 
w niedzielę o godz. 3 popoł. w sali „Grażyny* przy ul. 
Sapiehy z porządkiem dziennym: Sprawozdanie z prac 
gminnych odbędzie się w niedzielę, dnia 23. bm. o godz. 
10 ranp w sali posiedzeń ■ Rady miejskiej z 'następują­
cym porządkiem dziennym: 1. Sprawozdanie z dotycn- 
czasowej czynności. 2. Odczytanie i uchwalenie statutu. 
3. Wybór Zarządu. 4. Wnioski i interpelacye.
Tadeusz Drobut, sekr. Władysław Laskowski, przew.

Walne Zgrcm .dzenie Centralnej Organizacyi fun 'c. 
organizacyi. — Statut Związku do nabycia przy kasie 
w „Grażynie* po 50 hal.

Stowarzyszenie zawodowe robotników introligatorskich 
wzywa swoich członków, którzy byli bez pracy w czasie 
od 2. listopada 1918, aby się zgłosili dla podjęcia zapo­
mogi- Za Zarząd: Drewniak.

Zebranie kobiet P. P. S. odbędzie ^się w niedzielę 23. 
bm. o godz. 11 przedpołudniem W sali Kasy chorych, 
ul. Brajerowska 8.

Zgromadzenie podmajstrzych murarskich, ciesielskich 
i kamieniarskich odbędzie się w sobotę 22. bm. o godz 
4 popoł. w lokalu stow. robotników budowlanych.

Zgromadzenie przedwyborcze Związku murarzy, cieśli 
i kamieniarzy odbędzie się w niedzielę 23. bm. o godz. 
10 przedpołudniem w lokalu robotników- budowlanych, 
ul. Głowa 6.

wego“ .

Stenografii polskiej
przyst pnych cenach. Zgłoszenia do administracyi Dzien­
nika Ludowego". -104—2

IC a r S ł fa  nowa i powóz pól kryty używany zaraz do 
l u a i G i a  sprzedania. Wiadomość: ul. Gródecka 127, 
brama 13, drzwi 150. 101—5

I l n 7 n i a  na praktykę przyjmie pracownia ślusarska 
U l łŁ lE I a  ul. Sykstuska 60. Q7—:97—2

f t f l  n n n  t fs r ł f i l r  wydawnictwa „Polonia1;, sn 
O U . U l łU  f t d !  1 6 &  do sprzedania, ul. Potoci ego 
1. 46, II. p., drzwi na lewo od godz. 12 w połuu. 90—3

Profesor filozofii
9 4 -JO.

K a l p n i l a r z  P °wszec!lny galicyjski na rok 1919 
ł. w formacie książkowym jest ‘do na­

bycia w Administracyi .Dziennika Ludowego* do 5 K
  : : -------------------------------------------------——    i,

fortepianów przyjmuje skórkowanie kła- 
U Ł iU łU iG i  wiatury i gruntowne reperacyć,. Woj na - 
rowicz, ul. Chorążczyzna p  5, parter w podwórzu. 34—4

M pokój umeblowany do wynajęcia ?a-
f t d W d l C a d f t l  raz- W iaa0mość: NowiekS, "u). Le­
szczyńskiego 6. 70—2

Zbiór razporzędziń
dn a 26. listopada 1918 r. do dnia 21. stycznia 1919 do 
nabycia w administracyi „Dziennika Ludowego'". Cetja 
4 kor. * .

Zast. nacz. red. i redaktor odpowiedzialny: Jas Szczypek. Drukiem A. Goldmana we Lwowie, Sykstuska 18.


